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A’O T P O S C I  W A B S 7 . A H S K I E .  
W y s z ł y  Świeżo z pod  p r a s s y  l i t og r :  W i z e -

1'Unki w s z y s t k i c h  K r ó l ó w  P o l s k i c h  aż do  o- 
S l a l m e g o  r o z b i o r u  k r a m .  ^ b i o r  t en  po  wie* 
ks/ .ej  częśc i  z o b r a z ó w  w S a l i  Z a m k o w e j  z n a j ­
d u j ą c y  s i ę ,  w i e r n i e  n a ś l a d o w a n y ,  p i ę k n i e  li- 
t o g r a i o w a n y  , a d l a  p r ę d s z e g o  n a b y c i a  t ak  d r o ­
giej  i r a z e m  i n t e r e s s u i ą c e j  p a m i ą t k i ,  c e n a  
l e go  z b i o r u  na  p i ę k n y m  w e l i n o w y m  p a p i e r z e  
za zło:  5 u s t a n o w i o n ą  zos t a ł a .  J e s t  do  n a b y ­
cia  w h a n d l u  D a l - P r o c a  , M a g n u s a  , C i e c h a ­
n o w s k i e g o ,  B r z e z i n y  i K er  m e n a .

Za 100 zł :  w Lis ta  cii Z a s ta w :  n i e l i c z ą e  w to 
w a r t o ś c i  k u p o n u  w y n o s z ą c e j  z ł :  I g r :  4  2 / 3 ,  żą-  
d a i ą  zł :  94  gr :  2 0 ,  d a i ą  zł :  9 4  gr :  5.  —  O b l i ­
gac j e  Udz ia :  po z ł :  3 0 0 ,  ż a d a i a zł :  3 1 8 ,  d a ią  316 .

K o m m i s s j a  R z ą d o w a  S p r a w  W e w n ę t r z n y c h ,  
u p o w a ż n i a i ą c  1’a na  P l a ł t a  D y r e k t o r a  I n s t y t u ­
t u  A g r o n o m i c z n e g o  w M a r y i n o n c i e  do  r o z d a ­
wa ni a  n a g r ó d  c c l u i ą c y m  U c z n i o m ,  p o l e c i ł a  
s z cz e g ó l n i e j  na t e n  cel  d z i e ł o  p. t. n O p i s  g o s ­
p o d a r s t w a  t r z y p o l o w e g o  i a k  b y ć  p o w i n n o  u -  
r z ą d z o n e g o » p r z e z  P a n a  E l s n e r a  n a p i s a n e  , a 
p r z e z  N e p o m u c e n a  K u r o w s k i e g o  p r z c l l o m a -  
c z o n e .  J l e  n a m  w i a d o t n o ,  wi ęce j  b y ł y  d o  t e ­
go  p o w o d e m  g r u n t o w n e  o b j a ś n i e n i a  t ł o m a c z a ,  
n i z  o r y g i n a ł  n i e m i e c k i .  (O r. P .J

N u m e r  3ci  T o m u  VI  S y l w a n a  w y s z e d ł  z d r u ­
k u .  O b e j i n u i e : 1. O m e c h a n i c z n e m  p r z y g o ­
t o w a n i u  d r z e w a  ( d o k o ń c z e n i e ) .  2.  Uwagi  n a d  
w y d o b y w a n i e m  s o k u  z k l o n u  i r a f i n o w a n i e m  
z n i e g o  c u k r u .  3. K r ó t k a  H i s t o r j a  Ł o w i e c ■ 
t w a  p r z e d  w y n a l e z i e n i e m  p r o c h u  s t r z e l b o w e -  

4.  O P i s m a c h  p e r j o d y t z n y c h  l e ś n y c h  w

TS iem czech  w y c h o d z ą c y c h .  5.  O Ł o w a c h  te 
R o s s j i  A z j a t y c k i e j .  6.  B i e g  n a u k i  l e ś n e j  S y l ­
w e s t r a  M y  d l  ib o r s k ie  g o  ( d o k o ń c z e n i e ) .  7. U -  
w i a d o t n i e n i e  R e d a k c j i .

W t u t e j s z y m  o g r o d z i e  B o t a n i c z n y m  n a d z w y ­
c za jn ie  w i e l k i e  Banie-, p o r o s ł y  t e g o  r o k u  , i e-  
d n a  z n i c h ,  k t ó r ą  k t o ś  z a w c z e ś n i e  z e r w a ł ,  m a  
o b w o d u  p ó ł c z w a i t a  ł o k c i a ,  waży  153 f u n t ó w ,  
g d y b y  iej  d o z w o l o n o  d ł u ż e j  r o s n ą ć  ,  d o s z ł a b y  
i e s z c z e  w i ę k s z e j  ob ję t ośc i .

W H a m b u r g u ,  B e r l i n i e  i A  m s z  t e r  d a m i e  z 
p o m i ę d z y  w s z y s t k i c h  p a p i e r ó w  p u b l i c z n y c h ,  
t e r a z  są  n a j b a r d z i e j  p o s z u k i w a n e  O b l i g a c j e  u-  
d z i a ł o w e  P o l s k i e .  W z es zł y  m t y g o d n i u  w G i e ł ­
d z i e  B e r l i ń s k i e j  z r o b i o n o  na  t eż  O b l i g a c j e  i n ­
t e r e s ó w  za 2 m i l j o n y  Z ł ł :  Pol s :

P o w o d o w a n y  o d e z w ą  l u b o w n i k ó w / e c ń t o t e a -  
n i a , w d n i u  25  z. in.  o g ł o s z o n ą ,  rnarn h o n o r  
d o n i e ś ć  że  iuż  o t w a r t ą  z o s t a ł a  S a l a  f e c h t o -  
w a n i a  p o d  N r  61 w S t a r e m  m i e ś c i e ,  w k t ó ­
r e j  c o d z i e n n i e  o d  g o d z i n y  2 gi ej  do  S m e j  z p o ­
ł u d n i a ,  n a u k a  f e c h t o w a n i a  na  S z p a d y  i P a ­
ł a s z e  d a w a n ą  b ę d z i e .  R z e c z o n e  l e k c j e  t r w a ć  
b ę d ą  p r z e z  p r z e c i ą g  z i m y ,  k t ó r y  to czas d o ­
s t a t e c z n y m  i e s t , do  w y d o s k o n a l e n i a  s i ę  w n i ­
n i e j sze j  n a u c e .  P a n c e r z e ,  M a s k i ,  R ę k a w i c e  
i P a ł a s z e  w ł a s n y m  k o s z t e m  N a u c z y c i e l a  d o ­
s t a r c z a n e  b ę d ą .  N i e r ó w n i e  i e s t  l ep i e j  u c z y ć  
s ię  w k i l k u  r a z e m ,  n i że l i  p o i e d y n c z o  , b o  
p r z e z  to  u c z ą c y  s ię  c i ą g ł e j  n a b i e r a  w p r a w y ,  
b i .ąc  s i ę  z k a ż d y m  b e z  r ó ż n i c y  w z r o s t u  i si ­
ł y .  N a d t o ,  ta i e s zc ze  w y p ł y w a  k o r z y ś ć ,  że  
m n i e j  p ł a c i ;  b o w i e m  p o i e d y n c z o ,  p ł ac i  s i ę  
za  l e k c j ą  z ł :  3 ,  r a z e m  z a ś ,  m n i e j  i a k  p o ł o -
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wę. Lekcje w ciągu tygodnia , dzień i godzi* 
nę do pobierania takowych ,  podług upodoba­
nia obrać sobie można. Mylne  iest mniema­
nie  i akcby fechtowanie nadwerężało zdrowie,  
przec iwn ie  dzieie  się , każdy fechtuiący na­
biera stopniowo s i ł  f izycznych i sprężylości  
ca łego  ciała , które w pierwiastków em tviko  
usposobieniu,  przemiiaiącemu utrudzeniu pod.  
padaią.  —  R e n g a u .

A r t y k u ł  n a d e s ła n y .  —  P. Ż u k o w s k i  znać 
bardzo chętnie  usłuchał  rady dobrze mu ży ­
czących ; onegaj powtórnie przedstawiaiąc ro­
lę D o k to r a  z m u s u , umiał  ią d ok ład n i e ,  i 
prawie całą wyd a ł  zpowszechnem zadowole­
n iem obecnej Publiczności .  Również  iako ł i  e- 
g la r z  w A s m o d e u s z k u  zas łuży ł  na zaszczyt la- 
ki go spotkał  w przywołaniu.  Takiegoż zasz­
czytu dostąpiła JPanna M a le w s k a .—-  L.

Księgarnia i Skład muzyczny A. Brzeziny  
i Komp: odebrały  nowy transport A u t  m u z y ­
c zn y c h , m ię d zy  któremi ztiajduiesi ę nowa Fan­
tazja z tematów Szkockich przez M o sze lle ssa . 
Cena zł: 5 ,  na sam fortepjan.

Dziś  lano ciepła stop: 5. Wczoraj w połu: 12. 
R O Z M A I T O Ś C I .

W tych dniach 188 lat up łynę ło  od z łoże­
nia i wykonania Hommagjuin przez Xcia F r y ­
d e r y k a  W ilh e lm a  F .lck lo ra  R ra n d n b itr s k ie -  
go  z Xtwa Pruskiego,  W ła d y s ła w o w i. IW  Kró­
lowi Polskiemu odbytego w Warszawie d. i  
Paźdz: 1641 r. Rękopisin ówczesny docho­
wał  nam zupełny opia tego obrzędu,  u Król  
Jmć W ła d y s ła w  I W  s i edział  na Maiestacie  
pod baldakineni ,  maiąe na głowie  koronę,  
berło w prawej ręce,  a iabłko złote w lewej.  
T e  insygnja Królowi Jmci oddał  s iedzącemu  
na tronie JMćP. Miko: D a n ie ło w ic z  Podska-  
lbi  W. K. Ubiór Królewski  Alba z biał ego  
złotogiowu i kapa bogata. Senatorowie i Mi­
nistrowie,  duchowni i świeccy obojga naro­

dów s i edziel i  na krzesłach przed inaiestatem 
J. K. Mci.  Kanclerzów stało 4ch przed tro­
nem i dcli Marszałków ob'-j^a narodów cu m  
in s lg n ib u s .  JMP. T rz e b iń sk i  Chorąży Ko­
ronny trzymał  chorągiew czerwoną,  z iednej  
strony orze ł  b ia ły,  z drugiej czarny,  J M P .  
J a b ło n o w s k i  Miecznik Koronny,  miecz  «-oły 
trzymał,  4 Referendarzy,  4 Podkomorzych i i  
Sekretarzów obojga narodów,  przed trenem  
asystowało; poduszkę bogatą na której biała 
k s ię g a  w k tó r ą  h o m m a g ją  w p is u ią  nieśli  
Sekretarze przed Królem JMcią. Dygnita-  
rzow, urzędników,  offiejalistów obojga naro­
dów i niemała assysteneja dworu i .  K. Mci  
bogato ubranych,  na teatrum ozdobno zrobio­
ne,  Króla JMci wprowadzi ło.  Za Królem Jmcią 
stał Pułkownik O siń sk i z Gwardją w cudzo­
ziemskim stroiu pi zed Królem,  6 -chorągwi  
kawelcrji ,  szwajcarowie i drabanci.  Obusam 
zas Xciii Jmci Wilhelmowi posłano assyslen-  
cją do U ia zd o w a  6 chorągwi kawaleij i  609  
piechoty i 200 drabantów. Wjazd Xcia Jmci  
z U iazdow a . b y ł  taki: najpierwej stanęło ki* 
rysjerow 300 p;zed zamkiem z drugiej stro­
ny 200 o ff icerów,  spisuików a lia s  gcralów 
2 0 9 ,  muszkieterów 200.  Naprzód Regenci  
Pruscy dwiema karetami wjeżdżali do zamku,  
którzy po pocałowaniu ręki  J. K. Mc i]  przy-  
■s' ęgę  przed Królem s u p e r  U órnag jum  wyko­
nali . ,  Piotr G ęb ick i  Kanclerz W. K. dykto­
wa ł  iin iu r ą m c n t , po wykonanej przysiędze  
Reienci  iechal i  na/.ad do Xcia Pruskiego,  Król  
Jmć dla większego honoru przydał  3 ih  Suoa- ' 
torów, Woie wodę Ręczy r kiego,  Pruskiego i Kn - 
sztelana Gdauskicgo,  między którruni s zed ł  
Xżo Pruski do pocałowania ręki J. K. Mci.  8 
Reientow Pruskich szło przed Xciem JMcią,  
asystencja wielka dworu paradnie prowadzi l i  
Xcia konno,  kalwakata J. K. Mci różnych ka­
walerów,  a . wszyscy  w żałobie,  iako i a ci I I I



X iążc Jmć.  Muzyk i  l i c zne  wszędzie  a z y l ó w - -

s ę d a l a .  \ z e  w y  ■ ^  K l .ó ]c w s :  p r z y s t a ­
ł y . n ,  n po  p - M  J « ; w ; s ,  o l ch  R e g e n t ó w
p i i  w n s s y s t e n  •> ‘ j . K . M c i  i k l ę k n ą w s z y  z

11-01,0 7 m  i p r zys i ąg ł  na / / " t n a g j u m , 
i g e u t a i m  SW- ,al, p ;otl. G ębicki  Ka nc l e r z
H Ó1K I m w y U o n a n y m  i u r a m c n c i e ,  l e n i e  K a n -  
c ' lm 7  o d  t r o n u  k ró t ką  d o  m e g o  u c z y n i ł  p r z e -  
m ow o P o  ie»n Kl ' ° l c h o r ą g i e w  z h e r b a m i  wy*

S '  5 n e n i i  o dd a ł  Xcin JMci  do r ak ,  po >.ei vvyraz ' n t u ‘ . \
ozem x*e -*Mc <la1' l? chorągi ew swemu  s t a r ­
szemu Regentowi ,  k l -uy  ią do U ia i d o w a  re» 
/ yde i i f j i  Klęcia zawiózł .  Miecz K ró l  JMć od 
Mieczn ika  Koronnego  wziąwszy,  pa sował  nun 
ua ryce r s two  Xcia P rusk i ego  i Regentów klg-  
czacych,  przy  o'de/.wntiiu się huczne j  a r t y l l e-  
iji i m u z v  ki. R egenc i  nazad z ka lwaka t ą  odje­
chali  do U ia id a w a y  a Król  JMĆ,  Xcia  Jmci  na
t r ak t a m en t  do swoich poko iów zapros i ł .  U 
s t o łu  po p r aw e j  r ę ce  Kró l  JMĆ^iedz i a ł  « X i ą ‘ 
J e po l e w e j ,  t en  t r ak t a m en t  hojny t rwa ł  d ł u ­
go w noc,  po t e m  do s tancj i  swoiej  H onor/f ice  
odp rowadzony .  <

D z ie n n ik  w id o w is k  twierdz i  ze t er az  z Ara 
tes tów najhogat szemi  s ą ,  Śp i ewaczka  K a la t a -  
„ i  Rzeźbi ar z  T o n v a ld s c .n , Malarz  / W e *  
Basef l is t a  l l o m b e r g  i Sk rz y pe k  P a g a n in i .  
/Wszy scy  z n a j d o w a l i  się w Warszawie) .  Ry l i ­
by również bogaci l lo t j r n i ,  l k m  P a s ł a ,  i ^  
na  S o n t o g ,  let?, w i g e j  wydal ą  n.z ma. ą do­
c h o d u ,  a Ak to r  A'limbie większą częse ) 
og romnych  dothodóW rozdam ubogim*

W P d  r y z ą  dos t arczani e skorek zaig* zyę i a 
pe lu szn ikom * s t anowi  dość ważną ga . cz  ian 
d l u ;  k i lka do mów  n ią  irig t r udn i  i o i . i c an a  
to k i l ku  mi l j onowy  kapi t a ł .  L d y  w i. 
Kapfcliiize iedwabrie zaczęły wchodzie w mo ę> 
domy hand lowe  t r u dn i ące  się d o s t a i czanictn

skó re k  za j ęczych w obawie  u t r acen i a  z a rob ­
ku ,  szczególnie j szego na podn i e s i en i e  swego 
handlu  użyli  for telu.  Poświęc i ł y  20,000 fr. 
na z akup ien ie  kape lu szy  j edwab nyc h  i kazały 
spr zedawać  po ul i cach w ceni e  tak  niskiej* 
że ie na juboższe  klassy l u d u  nosić mogły;  to 
zrządzi ło  upadek mody  i wrócono się do k a ­
pe lu szy  za ięezy th .  , _ , . ,

M y ś l i . —  Sł aw ny m  być  w umieię tnosci ach,  
r ozwiązywaniu  zawi łych Zagadnień i t. p.  nie 
ies t  to być  pr awdz iwie  mąd ry m.  Zdaie  się 
b o w ie m ,  że nadzwyczajne  i en jusZe ,  są t aie-  
r oni czym tw o rem na tury ,  k tó r emi  ona czasem 
obdarza  śm ie r t e l nych .  Lecz t en  , k t ó ry  się 
wszystkim p rzypodobać  umie ,  niezaś lepiony d u ­
mą,  n i epogardza i ąćy  niższemi chociaż iest wy ż­
szym i na złe  n ie  używaiący swych  zdolności ,  t a ­
k iego prawdziwie  za mąd rego  uważać można.  
Korzys t ać  ham należy z doświadczeń cudzych , 
bo gdybyśm y  sami wszystkiego doświadczać 
ch c i e l i ,  śm ie r ć  ledwo po łoży ł aby  tamę spo­
s t r zeżen iom n a s z y m ,  niedozwaloiąc  nawe t  u- 
żyć owocu naj iwozolniejsżej p racy .

W ie r s i h  m ło d e g o  U c zn ia  p r z y  ro zp o - 
c ię c iu  roki t  S z k o ln e g o *

Juz minęły chwile wolne
Czas pospieszyć w itiury szkolne*
Wprzódy iednak,  Stwórco w Niebie ) 
Pozwól, niech zacznę od Ciebie —
V\ ezwMiieiti Twego Jmienia 
■Niech Zacznę me zatrudnienia}
Ty ud/ieldj szczerej chęci,
Poiętnosci i pamięci —*

Błogosław Władze Rządowe,
Oo z,Oj• owskiem poświęceniem 
Nadaig nam życie nowej 
Pityzwoitem oświeceniem. —* 

Błogosław Rodziców drogich,
Bym,  w nagrodę starań mnogich 
Przez mg usilmść iedyną,
Stał się Jch szczęścia przyczyną. —* 
Błogosław Nauczycieli ,
Spraw,  by z nas pociechę mieli,



' —  1 2 1 0  _

A w na g r od ę  p r ac y  p łonne j  
Czucie  wdz i ęc z u . ś c i  dozgonne j .  —

Lecz  , R o d z i c ó w ,  Prof fessorów 
Któż  nag r odz i  dos t a tecznie  ?
T y  ieden , W ł a d c o  wszech T w o r ó w !  
T y  J c h  więc b ł o g os ł aw  wiecznie.

A   W .................
S Z A R J 1 )  A.

D r u g i e  p o ł o i  p r ze d  1 s z e m  a pe wn o p o s ł u ż y  
Do podróży .

D r u g i e  z S c ic m  zwie r zę t a .
W s z y s t k o  l ubią  Dz i ewc zę t a  

J  Pacho lę t a .
(Zeszła Szarada M y  ś l i n y . )

D O N I E S I E  M A .
Do  sp rzeda n ia  w Dobr ach  Brzozowie  Obwodz i e  

Gos tyńs k i m p ó ł to ry  mi l i  od Sochaczewa ,  G50 M A ­
C I O R wys oko  p o p r a wn y ch ,  m ł o d y c h  i zd r owych ,  a 
t o  l edynie  z p owodu  h odowan i a  t amże  nada l  samych 
t y l ko  Owiec E le k to r a l nych .

P odp i sany  na plac do nowo w y s t awi on yc h  .Łazie­
n e k  Kąpie lnych ,  p r z y  ul icy T a m k a  za KI ąz torem 
9go Ka z i mi e r za  obok  B u l wa rhu ,  po t rzebu i e  G R U ZU  
na  wysypan i e  P l acu  Ka r uz e l u ,  za k tó r ego  furę  o p ł a ­
cać będz i e  po gr:  10 . — K a z i m i e r z  I S a im s k i  W ł a -  
ściciel Ł a z i e n e k  pod  Nr  11871.

Z a wi ad a mi a  się n in ie j szym osoby u t r zy mu j ąc e  K o ­
nie,  iż z s t r c n y  Pragi  obok  nowego  Mos tu  o t w o r z y ­
ł a  się r obo ta  ( p r zy  n as ypywa n i u  Grobel  p iaskiem 
n a  kępie)  dla ki l kudz ies i ą t  F U R M AN E K t ak  poie 
d y ń c z y c h  inko i p a r o ko n n y c h ,  z , k t ó r y ch  pierwsze  
z b ar dz o  wie lką  ł a t woś c i ą  za rob ić  są w inożnoś  i 
p r zy  t e r aźn ie j szym dość k r ó t k im dn i u , od  z ł p ;  5 do 
6, p a r ok o n n a  zas' od 10 do 12 z ł p .

W  dniu  27 ^ ierpuia  r; b.  zg i nę ł y  d wa Ś W I A D E ­
C T W A  T o w a r z y s t w a  Oszczędności  i edne  pod Nr 
1703 na Akcj i  10 Rycza ł :  drugie  pod Nr  1353 na 
Akcj i  8 s k ł a d k o w y c h ,  za t rzy miesiące op ł ac o ny c h ,  
do X .  W a l e n t eg o  D e m bo w s k i e g o  Ka p e l ana  P u ł k u  
3go St rze lców pieszych należące.  Uczc iwy z n a l a z ­
ca raczy ie oddać  do T o w a r z y s t w a  Oszczędności  
p r z y  ul icy Król ewskie j  Nr  10G6, dwiadec twa  tę na 
nic n i ko mu  p r - y d a c  się nie mogą,  bo w Księga,  h 
T o w a r z y s t w a  zrob ione  iuź  iesl  os t rzeżenie .

W dniu 8 Paźdz i e rn ika  r. b.  od godz i ny  10 z r ana  
w Hotelu Pol skim pod Nr  385 p rz y  ul icy Dług ie j  ua 
dole sp r zeda wane  będą  pr zez  p u b l iczną  Licytacją

Z3 go towe n i eods tępn ie  p ł ac i ć  ,
S re bra  s t o ło we ,  Z e g a r y /  Lust ra  1 P|r T  * 
Mi edź ,  różne  Naczynia ,  Mas tyi l  , p u , '  '* ' * l i n ">
nia ż e l azna ,  W i n a  W ę g i e r sk i ! , U  d k^ “ n a > W » r -  

J&ii F f l i x  fJ  i l s k i  R e ’e n t  K '/  IVT 
P r awn i e  zaietc  l im bom,  fol iako ś t d ł ' o l . z o Wy, 

Szala o l szowa,  Koc i o ł ek  mi edz i any ,  R „ ;, | e 
ne,  L i ch ta rze  mi edz i ane ,  Oykur ja ,  i t . . , .  w vv 
-Szawie przy ul icy T a r g o w e j  pod N r  959 w d n i u  8 
P a z d  Aierai i- a  r. b o gOłUinlt,  3 z p o ł u d n i a  / a e o to-  
we  p i eni ądze  s pr zeda ne  zos t aną  p r zez  publ i czno li! 
cylacjq O n u f r y  Z a b o r o w s k i  fv. 1' .  C. W  M 

W dniu 8 r n . i r .  b.  W i a t r a k  z D w o rk ie m i G r a n  
tera w yd z i e r ża w i on y  będzie  na P r a d z e  za Ro ga tk a -  
nil az inulowskie ini  o g o d z i n i ,  10 r an o  na Gr im,  ie a 
w dniu 9 m . i r b .  O godz in i e  11 r ano  w Fa l en t ac h  
za  R a szynem / h o ż e ,  B y d ł  - i Konie  sp rzeda ne  b ę ­
dą;  zas o godzini e  3 po p a ł , . d n i u  p r zy  ul icy Stare  
Mi as.0 na l a r g u  rożne  M e b l e . - / / , .  J c ^ ezt R y d e c k i .

Dnia  8 P aźdz i er n i ka  r. b.  o godzini e  lOtej  z r ana  
w do mu  p rz y  ul icy Boni f raterskiej  Nr  2165 Lit- B 
sprzeda ne  będą  p r zez  publ iczną* Licy tac j ą  i ako  to! 
Ka n a p y  Krzes ł a ,  Biórko,  L. - . l r a ,  K om od y ,  Sra fy ,  
Stol ik, .  L i ch t a r ze  sr . -brne.  Z eg a r  s t o ł o w y , '  P „ i a k, • 
inne  t ym  pod.  hu e  za gotowe pieniądze .  _  .

•kun. Knbęnki.  K.  T  C W ,  M 
Uwi adami a  się Publ iczność ,  iż w dniu  8 m i r  h 

o godz in i e  lite, z r ana  ua Krakowski e , n Przedmieśc iu 
pod . r  4^ 0  w t k l ep i e ,  na p r zec i w Kościo ł a  ’O' ;  
Be rn a r d ;  now,  sprzedane  będą  pr zez  l icytacją  nas tc-  
putące Ru homosci ,  niebie m h o o i o w e , i a k o  to: Biór- 
ko p i ękne  Stol iki ,  L n - t r a ,  Szafa na Ks iążki ,  S a n a -  
pa,  Krzes ł a ,  i inne,  Z ło to ,  S rebro ,  Nu t y  n a  F o r t e ­
pian,  Arfa p ed a ł owa ,  Sk rz ypce ,  Ks iążki  w różny,  h 
ięzyltHcli,  P or r e l ana  Saska ,  i Inne Ruchomości .  F  M

Dnie  onegdaj szego *bkoło godz iny  8 rano zab ł ą!  
k u ł o  się z P i n u  p r zed  U i a z d i w e m  ZR7.FB1E Koni k 
k a s z t a n o w a t y ,  t g o i a z k o  ua czole,  nogi  do w p ó ł  
kol an  b i a ł e  i prawa przednia ,  deresowac izna  sie p r ze ­
bi ja,  a szczególniej  nad ogonem,  pr7.y „szach w y .  
s t r zy żo ny ,  na uzdz i en i cy ,  pó ł roczn i ak ;  k t ob y  go 
p r z y t r z y m a ł  w Vk ar szawie  lub na Prowinc j i ,  r aczy
go ode- ł ać  lub d - ć  wiadomość do P o d p u ł k o w n i k a  
Cel ińskiego w Lazarecie  G ł ó w n y m  w Ui ar dowi e  m i e ­
szkającego,  za co odb i er ze  p r zy z w o i t ą  nagrody  i 
wdz ięczność .

' I E A T R  N A R OD O W Y .  J u t r o  10 r az  Opera  M u.-
l a r z  i o l u s a v z .  .


